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O D Z I E Ż Y ,  
J E D Z E Ń  i A
S T O J Ą  T Y  S I Ą C E  L U D Z I  P R Z E D  Z I M Ą .  -  -

RATUJ O O 2E E m H A I GŁODU!

Każdy grosz ziożony na konto P. K. O. Nr. 200.372 przyniesie ulgę bezrobotnym !

o  z n c l q g u  o c h o t n i c z y m  d o  o d d z i a ł ó w  o b r o n y  n a r o d o w e j  i  p o w o ł a n i u  n a  ć w i c z e n i a  r e z e r w y  d o  D u ł k ó w  a r t y l e r i i .
Na zasadzie a r t. 70, 71 i 79 U staw y

o powszechnym obowiązku wojskowym 
(Dz. U. R. P- Nr. 60/33 poz. 455) zarzą­
dzam:

1) zaciąg1 ochotniczy do służby wojsko­
wej w oddziahseh obrony narodow ej na 
okres l i  tu  tygodni:

mężczyzn urodzonych w la tach  1916, 
1917, 1918 i 1919,
podoficerów i szeregowców rezerw y 
piechoty .kompanij Bfcrzeleckieh
i kom panij ciężkich karabinów  ma 
szynowych oraz szeregowców rezerw y 
kaw alerii i taborów  z oddziałów cię­
żkich karabinów  maszynowych,

2) powołanie na 6-cio tygodniow e ćw i­
czenia rezerw y szeregowców rezerw y a r ­
ty le r ii lekk iej i ciężkiej ochotników.

Pow ołaniem  objęci są:
a) rezerw iści i ochotnicy (przedpoboro­

wi) sam otni, pozbawieni pracy , zrzeszeni 
w następujących zw iązkach (o rgan iza­
cjach) przysposobienia wojskowego: F ede­
rac ja  Polskich Związków Obrońców Oj­
czyzny, Związek Rezerw istów, Związek 
S trzelecki, Związek H arcerstw a P o lsk ie­
go, Związek M łodych P ionierów  R. P., 
Związek Młodej W si, Związek Młodzieży 
Ludowej, K atolickie  S tow arzyszenie Mło­
dzieży MęBkiej, Związek T ow arzystw  Gi­
m nastycznych „Sokół";

b) wyjątkow o będą przyjm ow ani rów ­
nież rezerw iści nie zrzeszeni w związkach 
p. w., pochodzący ze wsi;

c) rezerw iści wyżej w ym ienionych ro ­
dzajów broni, k tó rzy  m ają  do odbycia 
jeszcze co najm niej 6 tygodni ćwiczeń
i nie zostali pow ołani na norm alne ćw i­
czenia rezerw y w okresie od stycznia 
do m arca 1937 roku  z w yjątkiem  rocznika 
1911;

d) ochotnicy (przedpoborowi) z wyżej 
w ym ienionych roczników, z w yjątk iem

już pobranych i oczekujących w cielenia,
K andydaci tak  rezerw iści, jak  i ocho­

tn icy  (przedpoborowi) pow inni zgłosić się 
do re jestrac ji w swoich zw iązkach ' p. w. 
w ym ienionych wyżej a m e zrzeszeni u 
najbliższego' powiatowego kom endanta 
przysposobienia wojskowego w czasie od 
10—15 g ru d n ia  1936 roku, przy  czym 
ochotnicy (przedpoborowi) m ają złożyć 
zezwolenie ojca lub praw nego opiekuna 
na w stąpienie do w ojska a  rezerw iści 
posiadać p rzy  sobie wojskowe dokum enty  
osobiste (książeczka wojkowa).

W szyscy kandydaci m uszą posiadać 
legitym ację bezrobotnego w zględnie od­
powiednie zaśw iadczenie z gm iny, jeśli 
chodzi o bezrobotnych w iejskich nie re ­

j e s t r o w a n y c h  p rz e z  Fundusz  P ra cy .
K andydac i, ochotnicy przedpoborow i, 

zostaną powołani w pierw szych dniach  
styczn ia  1937 roku  do oddziałów, gdzie 
bed^ poddani badan iu  kom isji poborowej. 
U znani za zdolnych do czynnej służby 
wojskowej rozpoczną niezw łocznie odby­
wanie tej służby a n ie  uznan i za zdol­
nych zostaną odesłani do m iejsca zam ie­
szkania,

Pow ołanie kandydatów  do oddziałów 
obrony narodow ej jak  i. na  ćw iczenia re ­
zerw y do pułków  a r ty le rii  nas tąp i 
w pierw szych dniach  styczn ia  1937 rokn.

M inister S praw  W ojskow ych 
( - )  K A SPR Z Y C K I 

generał-dyw izji.

Komunikat
w spraw ie cen m aksym alnych  na  mięso, 
p rze tw ory  zbó i  chlebow ych, w ęgiel, c u ­
k ier i naftę , obow iązujących od dnia 

ogłoszenia.
X Podaję poniżej do wiadomości ceny 

usta lone ¡w porozum ieniu z przedstaw i­
cielam i odnośnych branż :
a) P ieczyw o:

ehleb ży tn i pytl. za 1 kg . 0,31 zł
,, ,, razow y z m ąki

żytn iej powyżej 65%, za 1 kg  0,26 zl
b) Mięso w olow e:

wołowina z kośoią za 1 kg  1,— zl
wołowina bez kośei za 1 kg 1,60 zl
łój nietopiony za 1 kg 1,30 zł
kośei za 1 kg  0,20 zł

c) Mięso cielęce
mięso oielęce za 1 kg  1,—  zl

d) Mięso wieprzowe
w ieprzow ina z kością za 1 kg  1,30 zł
karków ka za 1 kg 1,3Q zł
od brzucha za 1 kg 1,30 zł

1,30 zł 
0,40 zł 
1,10 zł 
1.70 zł 
1,60 zl 
2,00 zł

k a r b o n a i ia  za 1 kg 
n o g i  c i e n k ie  z a  1 k g  
n o g i  g r u b e  z a  1 k g  
s a d ło  z a  1 k g  
s ło n in a  z a  1 k g  
s m a le c  z a  1 k g

e) W yroby  m ięsne
kiełbasa za 1 kg  1,40 do 1,60 zl 
w ątrob ianka za 1 kg 1,60 zł
k iszki za 1 kg 0,80 zł
szynka gotow ana za 1 kg 2,80 zł
szynka wędzona za 1 kg  2,40 zł

Jednocześnie trso ą  moc w szystkie d o - ' 
tychczas w ydane obwieszczenia w sp ra ­
wie powyższych cen.

Ceny powyższe obow iązują od dn ia
ogłoszenia w szystkich zainteresow anych 
w łaścicieli przedsiębiorstw .

W inui pobierania  lub żądan ia  cen w yż­
szych od wyżej podanych lub nieujaw -
n ien ia  ich na  cennikach lub bezpośred­
nio na  odnośnych przedm iotach, u legną 
grzyw nie do 3 tysięcy  złotych lub karzę



aresz tu  do 6 tygodni po m yśli a r t. 4 
rozporządzenia P rezyden ta  Rzeczypospo­
lite j z dnia 31. I I I .  1926 r. (Dz. U. R. 
P . N r. 91, poz. 527). Równocześnie mo­
że być zarządzona k o nfiskata  przedm io­
tów do k tó rych  odnosi się czyn prze­
stępczy.

K rotoszyn, dnia 7. X II . 1936 r.
S tarosta  pow ia to w y : 
(—) W ILIM O W SK I.

N r. A. 66/110/36.

Obwieszczenie
o zaw ieszeniu w urzędow aniu  Zarządu 

Cechu P iek arsk ieg o  w K rotoszynie.
Podaję zain teresow anym  do wiadomości 

że U rząd W ojewódzki, działając na  pod­
staw ie § 10 ust. 1 rozp. M in istra  P rz e ­
m yśla i H and lu  z dnia 20. II . 193G r.
o cechach rzem ieślniczych (Dz U R. P.

O D E Z W A
Pow iatow ego K om itetu  O byw atelskiego 
do w alki z bezrobociem  do P. P. P r a ­

codawców !

W  związku z tegoroczną akcją 
pomocy zimowej dla bezrobotnych, 
uprasza się PP . Pracodawców, aby 
swym pracownikom potrącali od 
wynagrodzenia przypadającą na 
nich stawkę opodatkowania się 
na w/w, cel.

Normy opodatkowania ogłoszo­
ne zostały w Orędowniku Powia­
towym z dnia 7. i 21 listopada rb. 
nr. 90 i 94.

Potrącane z tego tytułu kwoty, 
należy wpłacać do Komitetów Lo-

ADAM  N A S IE L S K I.

WYŚCIG ZE ŚMIERCIĄ
POW IEŚĆ. 89.

Na podłodze leżał cienki sreb rny  ołówek. 
Główka była odkręcona. Podniósł ołówek
i pow ąchał: znów ten zapach g o r z k i c h  
m igdałów.

— Czy to jes t ołówek któregoś z was?
— zapy ta ł zgrom adzonych policjantów.

— W ypadł z ręki tego z ezerwoneini 
w łosam i — w skazali na nieboszczyka.

— Ten ołówek zaw iera u k ry tą  śm ierć. 
J e s t  w nim  trucizna . Oni jnż  nie żyją. 
Zabrać ich ciała do prosektorium .

Tak zginęło ośmiu in te ligen tnych  z szaj­
k i B runsa . Nie złam ali przysięgi, k tó rą  
złożyli p rzy  w stąpieniu  do organizacji. 
P rzysięga  ta  brzm iała  k ró tko i lakomi- 
eznie: policja — śm ierć. D otrzym ali jej.

B runsa  nie znaleziono. Znikł jak  kam ­
fo ra .

R aw ski był wściekły. Ani obfity  m a­
te r ia ł w dokum entach, ak tach , kopiach 
ta jnych  trak ta tów , jak i znaleziono w zdo­
bytym  domu, an i zasługa wykryci** n a j­
większej organ izacji szpiegow skiej w En- 
ropie, jak ą  jem u m iano do zawdzięczenia; 
an i pochw ała prezydenta policji i m in i­
s tra  sp raw  zagran icznych  — nie popra­
w iła podporucznikow i hum oru,

W yszedł ze zm arszczonem  czołem z biu­
r a  prezydium ,

J a k iś  gazeciarz podszedł doń z gaze­
tam i w ręku. Wpakow?;ł mu do ręki je ­
dną gazetę i zw iał co sił m iał w nogach.

B y ł to bądź co bądź o ry g in a ln y  spo-

N r. 16, poz. 147) zaw iesił w urzędow a­
niu Zarząd Cechu P iekarskiego w K ro to ­
szynie i do czasu przeprow adzenia wy­
borów nowego Zarządu ustanow ił zarząo- 
ce tymczasowego cechu p. M IC H A ŁK A  
STA N ISŁ A W A , NACZELNEGO S E K R E ­
TARZA ' ZARZĄDU M IE JS K IE G O  
W KRO TOSZYNIE i jako jego zastępcę 
p. Tokarskiego W incentego, m istrza 
p iekarskiego w K rotoszynie, k tórzy  
z dniem  5. X II. br. weszli w praw a i obo 
w iązki zarządu cechu piekarskiego 
w K rotoszynie.

Zainteresow ani w inni odtąd zw racać 
się w w szelkich spraw ach dotyczących 
spraw  cechowych rzem iosła p iekarskiego 
do wyżej w ym ienionego zarządcy cechu.

K rotoszyn, dnia 7. X II. 1936 r.
S tarosta  pow iatow y: 
( - )  W ILIM O W SK I.

Nr. A. 28/89/36.

kalnych, urzędujących przy Za­
rządach Miejskich i Gminnych.

Pow iatow y K om itet O byw atelski 
do w alki z Bezrobociem  
na  pow iat kro toszyński.

Marności Mlolne.
od 18. X II. — 20. X II . 1936 r. 

Niedziela 13. X II . Po sum ie zebranie 
kó łk a  W łościanek na salce. O godz.
2 giej zebr. K.S.M.M . ua salce. Po 
nieszporach przyjm ow anie i profe­
sja 3 zakonu. O godz. 5-tej m iej­
scowa O chronka u rządza p rzedsta­
wienie gwiazdkowe. O godz 7.30 
p lenarne zebranie Pow stańców  5 W o­
jaków w H otelu  W lkp. Dziś os‘ot- 
ni dzień w ystaw y książek i u rasy  
zarządu przez T. C- L. w H otelu

fiób k o p e rto w a n ia  gazet. R aw ski chciał 
rzucić miedziak chłopcu — ale tego już 
nie byłe widać.

Podniósł gazetę do oczu, O drazu za­
uw ażył napis na kraw ędzi. N apis rzucał 
eię w oczy: pisany był czerw onym  ołów­
kiem.

.,B runs jednak  uciekł. Jesieni na jego 
trap ie . On ma ze sobą niebieską koper­
tę. W inszuję sukcesów — nom inalny  po­
ruczn iku".

M. G.
R iw sk i zdum iał się. N ic nie zdziwiło 

gc. bardziej jak  to, że G arre t wie, że zo- 
st - i  m ianow any porucznikiem . Przecież 
n ik t w W arszaw ie o tem jeszcze nie wie­
dział. On sarn w iedział o tym  od pięciu 
m inut.

O bejrzał się. Może G arre t śledzi go 
te raz  z bliska i śm ieje się. z jego zdum ie­
nia. Nikogo nie było wpobliżu.

W zm ianka o niebieskiej kopercie p rzy­
pom niała Raw skiem u, że ca ły  m ateria ł 
dokum entów  i aktów  znalezionych u B ru n ­
sa w cen trali no u licy  Parkow ej znajduje 
się. u niego w domu dla przesegrego- 
wania.

P rzyśpieszył kroku. W łaśnie te raz  ma 
wolny czas T rzeba t«n m ateria ł u po 
rządkow ać i odesłać do Sztabu Głównego. 
Teraz po o trzym aniu  od G arre ta  w iado­
mości nie troszczył się już o Brunsa. 
G arre t nie ustąpi póki go nie schw yta. 
Ostatecznie n ie w ielka to różnica na ja ­
kim  stryczku  zaw iśnie tak i szubraw iec, 
jak  Bruns; na polskim  czy francuskim . 
Byle wisiał.

P odporucznik  był już przed swoim 
domem. S łużący otw orzył mu drzwi.

pod B iałym  Orłem. Ou póniedział- 
ku zbiórka odzieży po mieście na 
rzecz bezrobotnych z ram ien ia  Lok. 
K om itetu do walki z bezrobociem. 
Posłańca S. J .  można zaabonować 
u kościelnego. (Suche dni, post śc i­
sły.)
O godz. 14,30. W alne Zebranie 
Zjednoczenia Inw alidów  W ojny Św ia­
towej na Woj. Poznańskie  i P om or­
skie ośrodka K rotoszyn w H otelu  
W lkp.
0  godz. 7,30 zebranie Tow. P rz e ­
mysłowców w Domu K atolickiem .

Środa 16. X II . O godz. 7,30 nabożeń­
stwo w kościele i zebranie Sod. 
M ęskiej na salce. Zebranie Sekcji 
Euch. S dulicji Żeńskiej. O godz. 
8-moj zebranie K ółka L itu rg iczne­
go Jedności.

C zw artek 10. X I I  Od 7 -  8 w ystaw ienie
1 adoracja  Najśw. S akram entu .
Po nabożeństw ie zebraniu kółka ii- 
tu r. P rzem ysłu  oraz wieczór dy­
skusy jny  d la członków K S. Mężów 
w B iurze P araf.

Sobota 19. X II . O godz. 3-ej na sali 
Domu K atolickiego przedstaw ienie 
dzieci z Stow. Dz, P. J .  watę o dla 
dzieci 20 gr. dla dorosłych 50 gr* 
Spowiedź wieczorem o godz 5.30. 

N iedz;ela 20. X II. Po sum ie zebr. Zw ią­
zku Inw alidów rw* salce. Po nieszp. 
zebr. Różańcowe Młodzieńców w ko­
ściele. Po nieszp. zebr. K. S. M. 
Jedności i K?it. Stow. Mężów o godz.
2-giej zebr. B ractw a W strzem ięźli­
wości na salce. Po nieszporach 
zebr. K ółka A bstynentów  na salce. 

MBHBMMWMBBWMil HllilTilMBBM—— —

Z g o n y .
W ciągu ub. tygodnia zanotowano n a ­

stępujące zgony:
J a n  Ja g ła , palacz, la t 71.
M arianna Raucbutow n z Ge.łeókich, 

la t  77.

— Dobrze, że pan przyszedł. Jacyś 
dwaj panow ie czekają w gabiuecie.

— W gabinecie? Dlaczego n ie w salonie!
— Jeden  z tych panów tak sobie ży­

czył. Mówi, że jest pańskim  osobistym 
dobrym  znajom ym . Poniew aż nie m ia­
łem od pana żadnych poleceń pod tym  
względem, więo pozwoliłem im wejść do 
gabinetu .

— Dobrze. Ju ż  tam  idę.
R aw ski m iał powody do niepokoju. 

W gabinecie, w szafie leżał ca ły  m ate­
r ia ł szpiegowski zdobyty u B runsa. P ro ­
fesor B runs jeszcze nie był schw ytany.

Zdjął palto, rzucił kapelusz i laskę
i przeszedłszy szybkim  krokiem  salon, 
stanął w drzw iach gabiuetu .

Na skrzyp  o tw ieranych  drzw i, ja ­
kiś mężczyzna, k tó ry  dotychczas sta ł 
przy szafie, odszedł szybko i usiadł przy 
stole. A le Raw ski słyszał jeszcze sk rzyp  
zam ykanej szafy. W te j szafie leżały  
wspom niane dokum enty.

D rug i z gości siedział spokojnie p rzy  
Btole i czy ta i ulubione pismo sportow e 
Rawskiego.

Adam  Raw ski poznał obu: poważną, 
uśm iechnię tą tw arz  M ajora G arre ta  i mło­
dzieńczo męska Ju liu sza  Lerada.

Byli zupełnie inaczej ub ran i i nio dzi­
wnego, że nie poznał ich służący, k tóry  
ich przelotnie w idział wówczas nad r a ­
nem w tym  m ieszkaniu.

ROZDZIAŁ X X IX .
N iebieski tra k ta t.

M ajor G arre t, k tó ry  odszedł od ezafy
i osiadł w iedział, że Raw ski w idział 
wszystko. C. d. n.

D a e i a l  n i e u r s ę d o w y .



Ni. 100 Krotoszyński Orędownik Pow,

Ludw ika L ichtenthalow a z O pięlińskich 
la t  79.

Ja n  Jank iew icz, m istrz  szewski, la t 39
A dam  S zczurny, 15 m inut.
Józefa Szcznrna, słażąca, la t 30
W ładysław a M igasiewicz, słnżąca, 

la t  29
P io tr  R e ttig , robotnik , Jat 50
F ranciszek  T alarezyk , m istrz  kow alski 

la t  50
S tefan  W ojciechowski, la t  14.

Kronika m iejscow a.
— W ieczór m uzyki tań ca  i  hum oru. 

W niedzielę, dnia 13 g ru d n ia  1936 roku
0 godz. 17-tej w sali hotelu  „W ielkopol­
sk iego“ w K rotoszynie Polski B ia ły  K rzyż 
oddział w K rotoszynie u rządza W IE L K I 
W IEC ZÓ R M U ZYKI, TAŃCA i H U M O ­
R U . Ceny miejsc: 1,50 zł. 1,— zl, 0,75 zi, 
0,50 zł, wejście 0,25 zł. C zysty dochód 
przeznaczony- jest na pomoc zimowa dla 
bezrobotnych.

— P le n a rn e  zebranie T ow arzystw a W ła­
ścicieli Domów i N ieruchom ości w K ro ­
toszynie odbędzie się w piątek , dnia 11 
bm . o godz. 20-tej w sa li H otelu  W ielko­
polskiego. Głównym punktem  obrad bę­
dzie zaprotestow anie przeciw ko zam iaro­
wi rozszerzenia na  dzielnicę zachodnią 
przym usu ubezpieczenia nieruchom ości 
od ognia, w monopolowej cen tra li e ta ­
tystycznej.

O przybycie na zebranie uprasza wszy- 
stkioh członków, jak  rów nież właścicieli 
nieruchom ości dotychczas do tow arzystw a 
nie należących zarząd.

— .,Żywy D ziennik“. S ym patykom  
harcerstw a zw racam y uwagę na „ŻYW Y 
D 7IE N N IK “ '/organizow any przez K rąg  
S tarszo H arcersk i, k tó ry  odbędzie się 
w niedzielę dn ia 13 b. m. o godz. 16.30 
w sali Szkoły Powszechnej nr. 4 (dawniej 
Szkoły W ydziałowej).

W zespole redakcy jnym  w idnieją n a ­
zwiska leaderów  H arcerstw a -w K ro to ­
szynie: D rh. D rh. "hm. Leśny, hm . P aw ­
łowska, hm. M atnszczak; dalej X. Male- 
pszy, d rh . W alkow ski, d rh . Ś lusarek
1 inni.

N iecodzienne w ydarzenie stanow ił bę­
dzie gościnny występ, znanego powsze­
chnie i łubianego hum orysty  p. r e d .  
T a d .  H e r n e s a ,

T ak i zespół redakcji zapew nia wspom­
nianej im prezie odpowiedni poziom k u ltu ­
ra ln y  i daje gw arancję  m iłego a poży- 
tycznego spędzenia 2 godzin.

— R odzina W ojskow a w K rotoszynie 
nie usta je  w swej owocnej pracy  c h a ry ­
ta tyw nej. Oto z okazji zbliżającej się zi­
m y sekcja opieki społecznej p rzy  Rodzi­
nie W ojskowej obdarzyła 15 najb iedn ie j­
szych dzieci w naszym  m ieście ciepłym  
obuwiem  i pończochami. N a dzień w i­
g ilii Bożego N arodzenia przygotow uje 
w spom niana sekcja paczki żywnościowe, 
k tó re rozda jako  podarki gw iazdkow e 100 
najbiedniejszym  dzieciom.

— O tw arcie św ietlicy d la  bezrobotnych 
w K ro toszynie. Z rem ien ia  Sekcji Świe­
tlicow ej miejscowego K om itetu O byw atel­
skiego dó w alki z bezrobociem, o tw arta  
została w dniu  9. b. m. Ś w i e t l i c a  
d l a  b e z r o b o t n y c h  w K oszarach 
poklasztornych. In au g u ra cy jn e  przem ó­
wienie, w ykazujące w artość i znaczenie 
podobnej św ietlicy  w czasach ciężkiego 
położenia bezrobotnych, w ygłosił przew o­
dniczący K om itetu  p. bu rm istrz  F enrych . 
Pośw ięcenia now ootw artej św ietlicy  do­
konał ks. Jankow ski. Dodać należy  że 
iw ietlióa pow stała p rzy  w ybitnym  po­
parc iu  w ojika, k tóre  nie ty lko  ofiarow ało
i urządziło  lokal, ale zaopatrzyło  rów ­

nież jego bib ljo tekę w broszury i ksią­
żki. Nie w ątpim y, że społeczeństwo kro­
toszyńskie o fiaru je  św ie tlicy  przeczytane 
czasopisma. Św ietlica będzie o tw arta  co­
dziennie od godz. 9 --20-tej. Pozatem  ka­
żdy bezrobotny będzie' mógł otrzym ać 
w św ietlicy herbatę  po 2 grosze za 
szklankę i chleba po 3 grosze za skibkę.

Z K om itetem  O byw atelskim  współ pra* 
cują w ydatnie p. m jr. M astalski z ram ie­
n ia  56 p. p. W lkp. oraz p. w iceburm istrz 
H oja, k tó ry  jest przew odniczącym  Ko­
m isji O rgan izacy jnej m ającej pieczę x*ad 
św ietlicą.

— K ino „ B a łty k “  w yśw ietla kolosalny 
film  P aram o u n tu  p. t. „O STA TN I PO ­
S T E R U N E K “, którego akcja  rozgryw a 
się na rub ieżach  Im perjum  B ry ty jsk iego  
w M ezopotam ji i Sudanie. B ohateram i 
film u  są: G ary  G ran t, je d tn  z  czołowych 
arty stów  P a ram o u n tu , C laude Rnins, 
pam iętny  „N iew idzialny  człow iek“ oraz 
p iękna G ertruda  M ichael. Na tle k rw a­
wych w alk rozw ija się w ątek erotyczny. 
M istrzow ska reżyserja , sz tuka ak to rska
i w spaniała techn ika stw orzy ły  dzieło o 
poryw ającej treści, bogactw ie form y, 
uczucia i bohaterstw a.

— Z K oła Zw. Rez w K rotoszynie.
W sobotę dnia 12 g ru d n ia  1936 r. o go­
dzinie 19-tej w św ietlicy  K oła Z. R. 
(Zamek P ark ) odbędzie się miesięczne 
p lenarne  zebranie K oła Z. R.

U dział członków obowiązkowy.
— W niedzielę dnia 13 g ru d n ia  r. b.

o godz. 18,30 rów nież w św ietlicy Koła 
Z. R. u rządza się obchód 400-łecia u ro­
dzin K siędza P io tra  S k a rg i dla członków 
K oła Z. R. i ich rodzin.

W stęp bezpłatny. Obecność wszystkich 
członków pożądana. Zarząd.

— Spraw ozdanie z T ygodnia  M iłosier­
dzia od 4 —11 październ ika b. r

Kw esta po dom ach 184,80 zł
W ieczornica 30,60 zł
Zabaw a 98,40 zł
K w esta u liczna 77,35 zł

391,15 zł
W ydatk i na salę, dekoracje 
o rk iestra  i t. p, 44.— zł
Afisze, zaproszenia, u lo tk i *35.— zł 
O płata pocztowa, w ydatki 
k an ce la ry jn e  27,50 zł

106,50 zł
Czysty zysk w sum ie 284,65 zł p rzezna­
czony został na  zapom ogi d la starców
i w stydliw e ubóstwo m iasta naszego, o 
k tó rych  n trzy m an ie  s ta ra  się Stow. św. 
W incentego a Paulo.

— K ino „ P ro m ie ń “ w yśw ietla sensa­
cy jn y  film  p. t. „W A LCZĘ O ŻY C IE“. 
P a u l M uni, bohater filmów: „Jestem
zbiegiem “ i „ P as teu r“, k reu je  z wielkim  
artyzm em  i uczuciem  postać człowieka 
z ludu, zdolnego i am bitnego, k tó ry  w al­
czy w ytrw ale o stanow isko i zdobywa 
w ielki m ajątek , lecz n ie znajdu jąc  szczę­
ścia, w raca złam any do sfery z k tórej 
wyszedł. Godną jego p a rtn e rk ą  jest pię­
kna B etty  D avis, la u re a tk a  konkursu  o 
najlepszą grę. F ilm  o treśc i wstrząsają* 
cej do głębi, św ietnej obsadzie i reźyserji 
jest życiowym  dram atem  pewnym emocji
i napięcia. W nadprogram ie  Tygodnik  
„ P a ta “ .

— P rz y trzy m an ie  p rzem ytn ika . S traż  
G raniezna przychw yciła  na g ran icy  n ie­
m ieckiej pod K rotoszynem  żyda W einblu- 
m a A braham a pochodzącego z R aw y Ma­
zowieckiej. W einblum , k tó ry  przybył 
aż do K rotoszyna z R aw y M. celem uchy­
lenia się od służby wojskowej i n ie legal­
nego p rzekroczenia g ran icy , posiadał przy 
sobie większą sum ę m arek  niem ieckich.

— K radzieże row erów . Napierała L e­
onowi z Krotoszyna skradziono rower 
męski. Podobnie skradziono rower Der 
wiekowi Franciszkowi z Lutogniewa z 
przed zamku w Krotoszynie. Sprawcy 
uszli w obydwu wypadkach niepoznani.

— Kradzież. Nieznany osobnik w yr­
wał powracającej z kościoła farnego p. M. 
Jeran torebkę z kluczami i 30 zł gotówki
i uszedł niepoznany. Torebkę i klucze 
odnaleziono .porzucone na drugi dzień.

~~ Świnków. Kradzież. Z zagrody rol­
nika Pautera Bolesława w Świnkowie 
zabrali nieznani złodzieje 9 indyków.

— Jasnepole . K radzież  u la. Ja c y ś  
osobnicy zakrad łszy  się do zagrody  H a ­
liny P lucińsk iej w Jasnem poiu , w ynieśli 
z toczka ul z pszczołam i i uszli n iepo­
znaki,

— P olsk i Czerw ony K rzyż oddział
w Koźminie urządza 31 g ru d n ia  W IE ­
CZÓR SY LW ESTRO W Y  z licznym i o ry ­
g ina ln y m i a trak c jam i. Ze w zględu na 
doniosłe znaczenie P. C. K. i szlachetne 
cele, na które przeznacza się kw oty z im ­
prez prosim y o łaskaw e poparcie wieczo­
ru Sylw estrow ego. Pozatem  prosim y inne 
o rgan izacje  by nie u rządzały  w dn iu  tym  
swoich imprez. Z aiząd  P . C. K.

P odajem y  do pub liczne j w iadom ości, że
bo u r ó  m nm

na terenie m iasta Koźriiina jest 
bezwzględnie w zbroniony. 

O soby napotkane w  lesie będziem y po­
dawać do ukarania.

_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ M Ś C IC IE L E  LASÓW.
Obwieszczenie.

W spraw ie upadłościow ej F irm y  F a b ­
ry k a  P łatków  Ziem niaczanych w K ro to ­
szynie Spółdz. zap. z ogr. odpow. za tw ier­
dzono obrachunek dopła t jak  n astępu je  : 
H erta  H ecker z Trzebow y

na kw otę 2.566.20 zł
E m il H ecker z Trzebow y 855.40 zł
R udolf Salfeld  z B ułakow a 855,40 zł
Szczęsny Chelkow ski z Dzier-

żanow a 855,40 zł
A ntoni P rz y łu sk i z S tarków ca 947.20 zł 
D r. Z ygm unt C zarnecki

z B u g a ju  9.065.00 zł
W yżej w ym ienionych w zyw a się do 

uiszczenia zatw ierdzonych dopła t do rąk  
zarządcy m asy upadłościow ej M ariana  
K rzysztofa Chełkow skiego w S tarym gro - 
dzie w te rm in ie  czternastodniow ym  licząc 
od d n ia  tego ogłoszenia.

K rotoszyn, dnia 12. listopada 1936.

Sad Grodzki.

Znane ze swej dobroci gilzy i bibułki do papierosów 
„Prima 4ida“
DO NABYCIA W SZĘDZIE
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G w a r a n c ję  f O O  U - h s  G w a r a n c ję
daje tylko mój skład RADIOODBIORNIKAW na odbiorniki światowej sławy ja k :

E L . E K T R I T
KOSMOS, P, I .  T. „ECHO“ i PHILIPS'«

D l a c z e g o /  Ponieważ żadne c z ę ś c i  nie mogą być z m i e n i o n e ,  bo aparaty te są przez 
-------------------------- - wspomniane firmy p lo m b o w a n e .---------------------------
Pow yższe R ad io od b io rn ik i zu p ew n ia ia  radość nni d łu g ie  la ta , n abedz iesz t ^ i k o  w e firm ie

L U D W I K  m m r & 9 K r o to s z y n ,
S K Ł A D  G A L A N T E R I I  I R A D I O S P R Z Ę T U .  

Baterie i anodówki «saesfsi® p»Sst;5eh ffirm „ C E N T R A “ i „ O G N I W O “ .

t
W  dniu 8 grudnia 1936 r. o. godz. 14,30 zmarł po 

długich i ciężkich cierpieniach, opatrzony kilkakrotnie Sa ­
kramentami św. ukochany maż, ojciec, teść i dziadek ś . p .

FRANCISZEK TALARCZYK
p r z e ż y w s z y  lat 5 0

O bolesnym tym ciosie zawiadamia w głębokim 
smutku pogrążona

R  © c la s ir ta .
Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 12. bm. o godz. 

15-tej z domu żałoby przy ul. Koźmińskiej.

i i  
* ►
I•£> 
»

* Krotoszyn I
3? Teleion 125 Rynek 31 X

1  T m m h  Koicnjoitie !  
i I OMft i 
I  W n  - S ó S i i  -  ¡ .¡ to r y . i
jf tn u r t  -- — d ie ta ! *

l i a  s p r z e d a ż  
StielBci s io d ło w e
T R E Ś C IW A  pr.sza dla BYDŁA

B r a w u r  K r o t o s z y ń s k i  - -  K r o t o s z y n .
Praktyczne podarki!

Pepierultlc spis tale«!

Kui. 1/32396.

O M s z c z e n l e  o licytacji ruchom .
K om ornik Sądu Grodzkiego w K roto- 

saym e Ii-go  rew iru  S tefan  K ustrzyńsk i 
m ający kancelarię  w K rotoszynie u lica 
Słodowa Nr. 16 na  podstawie a rt. 602 k. 
p. c. podaje do publicznej wiadomości, że

dnin  18-go g ru d n ia  1936 r .  o godz- JO-ej
w K ro to szy n ie  odbędzie s ie7 i-a licy tacja 
ruchom ości, należących do f. K rotoszyń­
s k a  F ab ry k a  Dachówek. O srie ł i W yro­
bów Cementu« yeh T. z o. p. sk ła d a ją ­
cych sie z

3300 d re n  3 calow . i 5 wozów roboczych .
oszacowanych na  łączną sumę 650,00 zł.

Rwchomr śei można oglądać w dn iu  li­
cytacji v/ m iejscu i czasie wyżej ozna­
czonym.

D nia 24 listopada 1936 r
KOM ORNIK: K ustrzyński.

t
W  czwartek, dnia 10 grudnia 1936 r. o godz, 12.10 zasnął 

w Bogu, opatrzony Sakramentami św . po długich i ciężkich cierpie­
niach, znoszonych z anielską cierpliwością nasz najukochańszy jedyny 
synek, braciszek, wnuczek, bratanek, siostrzeniec i kuzyn S.p.

S t e f a n e k  W o j c i e c h o w s k i
p r x e ż y w s : ^  Dat 14.

P ogrzeb  odbędzie się w pon iedziałek , dn ia  14 bm. z dom u 
żałoby  przy ul. P iekarsk ie j 1 2

o erem  donoszą w nicutuionyiu. żalu pogrążeni

RcsiSasI«©, siesłra i rodzina.
Krotoszyn, Poznań. G ostyń, Ł ódź, Reklinghausen, Herne.

Tania Sprzedaż Gwiazdkowa
P O L E C A M :

m a te r ia ły  w e łn ian e  d am sk ie , m esR ie, jed w ab ie , 
Eirany, chodnik i, d yw any , kapy  n a  łóżko , 
sw e try , in ie ty , p łó tn a  i t .  d . -  ZA BEZCEN.

Płaszcze damskie jeszcze wielki wybór.
----- - C EN Y  BA R D Z O  N IS K IE  —— — ^ ¡ j j o n i s  H e r d a c h

KROTOSZYN, RYNEK 10.

oraz wszelkie przy bo n r optyczne.

i t m  - zsgihiti - Biżotęrje
O H M O M  ŚLUBNE

poleca po cenach umiarkowanych 
ST. SKOW&OŃSKI

zega rm is trz  -  z ło tn ik  —  Rynek 7 .

Za dział nieurzędow y odpowiedzialny redaktor — A utoai H s«i«k — Czcionkami Drukarni K_ K. O.


